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Droga pracy.
W widkiem zbiorowisku ludzkiem, ja­

kiem jest społeczeństwo, trudno znaleść 
dwie osoby o jednakowych charakterach, 
upodobaniach i celach. Opierając się na 
tem, możnaby iść dalej i powiedzieć, że 
w politycznem życiu tyle powinno być 
programów, ilu jest dojrzałych ludzi.

Tymczasem tak nie jest. Mamy partyj 
dwadzieścia z górą i już mówimy, że jest 
ich za dużo, że powinno być najwyżej 
sześć stronnictw.

Słusznie tak mówimy, bo chociaż każ­
dy może mieć własne zdanie, to jednak 
żyjąc z iwnerni ludźmi, musi ze względu 
na własne dobro zastosować się do in­
nych.

Ze względu na wspólność dążeń i inte­
resów, ludzie łączą się w większe grupy, 
gromady, które sposobem życia odróżnia­
ją się od innych nawet często pod wzglę­
dem ubioru.

Wśród nas brak jeszcze zrozumienia 
tej bardzo prostej i zrozumiałej prawdy: 
w jedności siła.

A brak jej dlatego, ponieważ niema 
zrmmmienia, te jęodCTC ludzi może nie po­
lityka, lecz wzajemna współpraca na polu 
gospodarczem. Z doświadczenia każdy 
wie, że przekonania polityczne zdolne są 
poróżnić nawet braci, ale skoro tylko zej­
dą na sprawy gospodarcze, mogą prędko 
dojść do porozumienia.

Czy znaczy to, żeby wykreślić polity­
kę z naszego życia? Czy znaczy to, żeby 
nie zajmować się sprawami całego pań­
stwa?

Nie!
Nie jest dobrym obywatelem ten, kto 

nie zajmuje się tern wszystkiem, co wkoło 
niego się dzieje. Posiadamy ustrój demo­
kratyczny, równe mamy prawa H obo­
wiązki. Na każdym z nas ciąży odpowie­
dzialność za to, co się dziąje. Musimy 
więc nietylko myśleć i mówić, ale i pra­
cować dla dobra wszystkich i swego.

Polityką zajmować się powinniśmy, 
ale nie wolno uprawiać polityki ściśle 
partyjnej. Zgubna zasada: wszystko dla 
bartji. a o państwo niech się kto inny 
martwi, doprowadziłaby nas nad krawędź 
przepaści, do ruiny.

Naczelną zasadą w polityce powinno 
być dobro państwa przedewszystkiem. 
Z własnych dążeń często trzeba ^rezy­
gnować, a partyjnik tego nie potrafi, nie 
może nawet, choćby chciał.

Przeszliśmy szkolę ciężką. Jedni wy­
szli z niej zwycięsko, inni przegrali. Gor­
sza rzecz, bo ci, którzy przegrali dla za­
spokojenia ambicji własnej przy ostatnich 
wyborach, postawili na całą Stawkę i zno­
wu mimo posługiwania się różnemi „spo­
sobami“, o których już pisaliśmy — prze­
grali. Dla zamydlenia ludziom oczu, cie­
szą się z wyników, a stratę tłumaczą tem, 
że zawinił tutaj rząd, urzędnicy, policja 
i t. d. Zaślepieni politykierzy partyjni nie 
widzą u siebie olbrzymich błędów, lecz 
odwrotnie, mają odwagę występować 
przeciwko rządowi i siać wśród ludu ziar­
na nienawiści do władzy. Do tego może 
doprowadzić partyjne zaślepienie.

W polityce nie można patrzeć i brać 
pod uwagę tylko złe rzeczy, trzeba na 
wagę położyć i dobre, a następnie pilnie
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Hurtownia towarów tekstylnych 
AUGUSTYNA SOBALIKA 

Tarnów, ul. Krakowska 1. 4.
urządza od 29 bm. sprzedaż fabryczną 
towarów białych fabryki żyrardowskiej.

Niebywała okazja taniego kupna wszelkich towarów, jak: 
szyfonów, perkalów, dymek, zefirów, chustek do nosa, 
płótna na prześcieradła, ręczników, madapolanu i t. p. 

Wielki skład kołder, kocyków, firanek, chodników, dywanów.

M
Ml
Ml
Ml
Ml
Ml
Ml
Ml
Ml
MlDewiza hurtowni: „Wielki obrót — mały zysk“.

P. T. Prenumeratorów upraszamy po raz ostatni o na­
desłanie prenumeraty zaległej i bieżącej za pomocą blan­
kietów nadawczych P. K. O., przesłanych przez Admini­
strację, w przeciwnym razie dalszą wysyłkę tygodnika 
wstrzymamy bezzwłocznie. Redakcja.

baczyć, na którą stronę szala się prze­
chyli. Obecnie przechyla się na stronę 
dobrą, mimo to partyjnicy z całych sił 
ciągną szalkę złego na dół, szatańsko się 
przytem śmiejąc ze swej pracy.

Droga prowadząca do rozwoju naszej 
Ojczyzny jest tylko jedna, jest to droga

Na progu nowego Sejmu.
Smutną, bo destrukcyjną rolę spełniały 

sejmy w dawnej Polsce. Od nieszczęsnego 
pierwszego liberum veto, uznanego za 
„źrenicę“ wolności szlacheckiej przez 
ówczesnego marszałka sejmowego, An­

drzeja Maksymiliana Fredrę, aż do ostat­
niego sejmu grodzieńskiego, zatwierdza­
jącego wynik swojej niszczycielskiej dzia­
łalności — drugi rozbiór Polski, nie wiele 
poza sejmem czteroletnim moglibyśmy 
znaleść jaśniejszych momentów w naszem 
życiu parlamentarnem.

Na podobną, jak dawniej, drogę weszło 
również nasze życie sejmowe we wskrze­
szonej Polsce. Pierwszy sejm konstytu­
cyjny wypracował, w sposób w najwyż­
szym stopniu niedbały, konstytucję, roją­
cą się od błędów, zarazem uniemożliwia­
jącą w naszych warunkach jakiekolwiek 
życie państwowe. — Drugi sejm dopro­
wadził nasze państwo do zupełnej ruiny 
i otworzył szeroko bramy dla bezkarnie 
przez długi czas panoszącej się beztro­
skiej anarchji partyjnej. Dopiero przewrót 

znojnej pracy, uczciwej polityki, z której 
ustąpić musi pod naciskiem stanowczych 
naszych kroków żmija partyjnictwa, co 
jak zmora nie pozwała na swobodne ru­
chy. Cele nasze są celami państwa, dla 
dobra kraju w pocie czoła będziemy pra­
cowali nad poprawieniem własnej doli.

majowy wyzwolił Polskę od tej niszczą­
cej ją anarchji sejmowej.

Nieznane są nam w tej chwili, kiedy 
piszemy te słowa — po pierwszych incy­
dentach w sejmie — losy obecnego sejmu. 
Zdajemy sobie jednak w zupełności spra­
wę z roli, jaką ma on do spełnienia, a wa­
runki pracy, dzięki dotychczasowej dzia­
łalności rządu Marszałka Piłsudskiego, 
mógłby mieć znacznie lepsze, aniżeli dwa 
sejmy poprzednie.

„Zniknięcie tak jeszcze do niedawna 
usprawiedliwionych obaw o stan skarbu 
państwa, usunięcie grozy, ciążącej jeszcze 
przed dwoma laty nad naszem życiem go­
spodarczem — powiedział Prezydent 
Rzeczypospolitej w swojem orędziu do 
posłów sejmowych — stwarzają pomyśl­
ne warunki dla rozważnej i spokojnej pra­
cy panów. Tem łatwiej więc będzie pa­
nom użyć swoich sił dla podniesienia mo­
ralnej i materialnej kultury, tak silnie u 
nas zaniedbanej“.

Jednem z naszych zadań, ciążących na 
obecnym sejmie, jest dokonanie naprawy 
ustroju państwa, a przez to stworzenie 
odpowiednich podstaw prawnych dla na­
szego normalnego życia państwowego. 
Społeczeństwo będzie niewątpliwie pilnie 
śledzić, czy sejm nasz w swojej większo­
ści jest istotnie ożywiony pragnieniem 
twórczej pracy dla państwa, czy też biorą 
w nim górę dawne, a tak bardzo groźne 
dla życia państwowego niszczycielskie 
zapędy.

Kwiatowa dekoracja 
domów.

Towarzystwo ogrodnicze w Tarnowie 
zajęło się w roku 1927 ozdabianiem kwia­
tami okien i balkonów nietylko u swoich 
członków, ale także w budynkach rządo­
wych, gminnych, szkolnych i irmych. De­
koracje te wypadły imponująco. Ci, któ­
rzy tego nie uczynili, — nie posiadali się 
z żalu. Właściciele budynków najpiękniej 
udekorowanych otrzymali piekne premje 
od towarzystwa ogrodniczego.

Tem powodzeniem i uznaniem publi­
czności zachęcone Towarzystwo, posta­
nowiło i w roku 1928 urządzić dekorację 
domów kwiatami. Ozdabianie to powinno 
się odbyć z tem większą energją i zapa­
łem, że w lecie, z powodu uroczystości 
Bemowskich, oraz z powodu urządzeń 
cłiorzowskich spodziewany jest ogromny 
napływ gości do Tarnowa tak z kraju, jak 
i z zagranicy.

W tym roku powinny być wszystkie 
domy przy ulicach pryncypalnych pięknie 
i estetycznie kwiatami udekorowane.

Z zamawianiem skrzynek i kwiatów 
należy się spiesznie zwracać do Towa­
rzystwa ogrodniczego na ręce p. Włodar­
czyka, st. sekretarza Sądu (Sąd powiato­
wy, hipoteka).

OBWIESZCZENIE.
Przeciw wyborom na posłów do sejmu 

w okręgu wyborczym Nr. 45, odbytym 
dnia 4 marca 1928 r., wniesiono na moje 
ręce następujące protesty:

protest Jana Oleksika z Kończysk 
z powodu wadliwego przeprowadzenia 
wyborów w obwodzie głosowania Zakli­
czyn, powiat Brzesko:

protest nieoznaczonych wyborców 
z powodu sfałszowania przez obwodową 
komisję wyborczą w Wytrzyszcze, po­
wiat Brzesko, wyniku wyborów w tym 
obwodzie głosowania.

Zarzuty przeciw treści tych protestów 
należy wnosić na moje ręce w dniach 14 
od dnia ogłoszenia niniejszego obwiesz­
czenia w „Monitorze Polskim“.

» Przed upływem tego terminu wólno 
każdemu wyborcy przeglądać protesty 
w lokalu Okręgowej Komisji wyborczej 
w Tarnowie.

Tarnów, 25 marca 1928.
Przewodniczący Okręgowej Komisji wy­

borczej Nr. 45.
Dr. Kruczkiewicz.



2 SŁOWO TARNOWSKIE

Akademicka kolonja 
lecznicza w Plawnej.

Towarzystwo Wzajemnej Pomocy 
Uczniów Uniwersytetu Jagiellońskiego 
w Krakowie, najliczniejsza organizacja 
samopomocowa, chcąc przyjść z pomocą 
chorej młodzieży akademickiej, która po­
trzebuje leczenia klimatycznego, a z po­
wodu nadmiernych kosztów tegoż nie jest 
w stanie korzystać z prywatnych sanato­
riów, postanowiło przystąpić do budowy 
«zdrojowiskowej kolonji akademickie] 
w Pławnej koto Ciężkowic. Parcelę na 
ten cel ofiarował Towarzystwu wielki 
przyjaciel młodzieży akademickiej i do­
brodziej Towarzystwa JWP. profesor 
Uniwersytetu Jagiellońskiego, prezydent 

Komisji Kodyfikacyjnej Ksawery Fierich. 
Ponieważ jedno Towarzystwo jest za sła­
be finansowo, aby przeprowadzić budo­
wę’-własnemi siłami, zwraca się do szero­
kich warstw społeczeństwa w nadzieji, że 
wszyscy, którym zdrowie młodzieży aka­
demickiej leży na sercu, pospieszą z wy­
datną pomocą.

W Ciężkowicach został powołany do 
życia Komitet Obywatelski z inicjatywy 
JWP. inż. Tomka, Reja W., Czeppego 

i Pękali dla budowy kolonji.
Ponadto Akademickie Koło Tamowia- 

ków zajmie się w powiecie tarnowskim 
zbieraniem darów w naturze na budowę 
kolonji.

Datki pieniężne na budowę kolonji nad­
syłać można na konto PKO. 400.940 lub 
pod adresem Towarzystwa Wz. P. U. U.
J. w Krakowie, ul. Jabłonowskich 10/12, 
z zaznaczeniem na Pławnę.

Nowy Komitet Wychowania 
Fiz. i Przysp. Wojskowego.

W dniu 29 marca została przeprowa­
dzona likwidacja obywatelskiego Komite­
tu P. W.

W jego miejsce został stworzony nowy 
Komitet W. F. i P. W. na zasadzie no­
wych przepisów. Na czele Komitetu sta­
nął starosta Krupiński, w skład Komitetu 
weszli płk. Dragat, dowódca 16 p. p., Dr 
Kryplewski, burmistrz m. Tarnowa, oraz 
szereg obywateli.

Przyszłość akcji W. F. i P. W. przed­
stawia się dodatnio ze względu na duże 
zainteresowanie, jakie okazuje tak wieś, 
Sak i miasto dla powyższych spraw.

Na szczególne podkreślenie zasłuje sta­
nowisko młodego księcia Romana Sangu­
szki, który stworzył organizacjom W. F. 
tutejszego powiatu podstawę szerszego 
rozwoju, oddając pod stadjon sportowy 
kompleks gruntów, położonych w obrębie 
miasta, oraz składając większą kwotę 
pieniężną, która stała się zaczątkiem fun­
duszu na budowę stadjonu.

BACZNOŚĆ LEGJONIŚCI.
Walne Zebranie członków Związku 

Legionistów Oddział w Tarnowie odbę­
dzie się dnia 15 kwietnia (niedziela) b. r. 
o godz. 10 rano w lokalu własnym (obok 
katedry). W razie braku kompletu prze­
widzianego statutem, posiedzenie odbędzie 
się o godzinę później, t. j. o godź 11, bez 
względu na ilość członków.

Na porządku dziennym:
1. Sprawozdanie z dotychczasowej 

działalności Związku.
2. Sprawozdanie kasowe.
3. Sprawozdanie Komisji rewizyjnej.
4. Wybór nowego Zarządu.
5. Wnioski. Zarząd.

NADESŁANE.
Wyjaśniam, że członkowie Spółdzielni 

„Stok“ wybierają i targują towar w do­
wolnych sklepach w Tarnowie lub Kra­
kowie, a następnie dopiero płacą asygna- 
tami „Stoku“, co daje zupełną gwarancję, 
że za pobrany na asygnaty towar nie 
płacą drożej.

Raty płacą członkowie na czek PKO., 
zatem nie potrąca się rat z poborów.

Jerzy Turek 
kierownik Spółdzielni „Stok“ 
Tarnów, Szpitalna 18, II. p.

BACZNOŚĆ! BACZNOŚĆ

• Do filji tarnowskiej firmy tekstylnej

Antoniego Uwiery, przy ul. Krakowskiej 
nadchodzą co kilka dni świeże najmodniejsze materje na ubrania 
męskie, suknie, kostjumy i płaszcze damskie, szyfony, płótna białe 
kolorowe i t. p Ceny konkurencyjne!

ookola budowy rzeźni miejskiej w Tarnowie,
Sprawa budowy rzeźni miejskiej wkra­

cza w ostatnią fazę przygotowań.
Rada miasta Tarnowa ma niebawem 

ostatecznie i nieodwołalnie zadecydować, 
komu budowa, dla miasta niesłychanie 
ważnego objektu, powierzoną zostanie.

Myśl budowy w Tarnowie nowocze­
snej rzeźni z chłodnią nie jest nową, ale 
niezaprzeczalną zasługą obecnego magi­
stratu jest, że od słów przystępuje się do 
czynu.

Potrzebne kredyty, w wysokości 
800 tysięcy złotych, zostały już zabezpie­
czone w Banku Gospodarstwa Krajowego.

Nie potrzeba chyba nikogo przekony­
wać, że jest to inicjatywa nieodzownie 
konieczna, zwłaszcza obecnie, kiedy Tar­
nów wkracza w nową erę rozwoju.

Stara rzeźnia, zbudowana przed kilku 
dziesiątkami lat, nie odpowiada najprymi­
tywniejszym stawianym wymogom, jest 
ciasna, brudna, a co najważniejszy nie 
posiada zupełnie chłodni, stanowiącej 
według wymagań współczesnej techniki, 
nierozerwalną całość z rzeźnią.

Wobec tego zmuszeni jesteśmy spo­
żywać mięso zwierząt świeżo bitych, lub 
co gorsze, zwłaszcza w lecie, mięso nad- 
psute, cuchnące i zdrowiu szkodliwe.

Wszystkie te niedomagania usunąć ma 
nowa rzeźnia, która stanowić ma ostatni 
wyraz postępu.

Ma ona wystarczyć na wzmożone po­
trzeby miasta przez długi szereg lat i po­
zwolić ma na ewentualny eksport w gra­
nicach dotychczasowych.

Magistrat miasta Tarnowa prowadzi 
już od dłuższego czasu poważne studja 
nad tą sprawą.

Wynikiem tych rozważań jest zanie­
chanie myśli powziętej przez inż Rypu- 
szyńskiego, rozbudowy i modernizacji do­
tychczasowej rzeźni — i wybór miejsca 
pod budowę na obszarze t. zw. folwarku 
klikowskiego.

Konferencje, przeprowadzone z upro­
szonymi znawcami ś. p. Zawadzkim i inż. 
Góreckim z Krakowa, pozwoliły na usta­
lenie wielkości projektowanego objektu. 
Sporządzonym został plan sytuacyjny, 
z oznaczeniem wielkości poszczególnych 
hal i ten został doręczony firmom, we­
zwanym do złożenia ofert.

Do konkurencji stanęły następujące 
firmy:

1. Zakłady Skody w Pilźnie.
2. Fabryka wagonów i maszyn, L. Zie­

leniewski w Krakowie.
3. Stephan, Fröhlich, Klüpfel w Kato­

wicach.
4. „Atlas“ Company Ltd. w Kopen­

hadze.
5. Górnośląskie Zjednoczone Huty Kró­

lewskie i Laura w Katowicach.
6. „Humboldt“ w Kolonji.
Oferty pierwszych czterech firm opie­

wają na kompletne urządzenie rzeźni 
wraz z chłodnią, zaś dwu ostatnich tylko 
na urządzenia chłodnicze.

Magistrat powierzył sprawę rozpatrze­
nia nadesłanych ofert znawcom, wybra­
nym z grona techników i fachowców 
miejskich.

Sprawami budowlanemi zająć się miał 
p. inż. Studnicki, dyrektor budownictwa 
miejskiego, maszynowemi i konstrukcyj- 
nemi p. inż. Zawadzki, dyrektor elektro­
wni miejskiej, a ogólnem rozplanowaniem 
i szczegółowemi dyspozycjami Dr Somnf- 
cki, weterynarz miejski.

Przed przyjęciem ostatecznej decyzji 
znawcy odbyli podróż dla zbadania istnie­

jących urządzeń do Krakowa, Katowic, 
Królewskiej Huty i Radomia.

Wynikiem wielutygodniowych studjów 
był wspólny wniosek znawców, że na­
leży zbudować rzeźnie według systemu 
mieszanego (t. zw. niemiecko-francuskie- 
go), oraz — co najważniejsze — oddać 
dostawę urządzeń potrzebnych jednej 
z krajowych firm.

Oględziny na miejscu w Katowicach, 
a zwłaszcza w Radomiu, wykazały, że 
fabryki polskie mogą w zakresie budowy 
rzeźni skutecznie konkurować z najbar­
dziej renomowanemi firmami zagranicz­
nemu

Wobec tego zgodnego stanowiska 
znawców, magistrat powziął decyzję, by 
przejść do porządku dziennego nad ofer­
tami firm obcych, a poddać dyskusji wy­
łącznie oferty firm krajowych.

Odnośny ostateczny wniosek magi­
stratu, przedłożony radzie miejskiej dnia 
26 marca 1928 opiewa, by budowę urzą­
dzeń rzeźnianych oddać za cenę 391 ty­
sięcy złotych firmie L. Zieleniewski 
w Krakowie.

Posiedzenie rady, odbyte w tej spra­
wie w poniedziałek 26 marca, obfitowało 
w momenty wysoce charakterystyczne.

Okazało się, że opinja znawców i opar­
ty na niej wniosek magistratu nie wszyst­
kich zadowala.

Rozpoczął się homeryczny bó] o oferty 
i wywiązała się niesłychanie żywa dy­
skusja.

Na posiedzeniu tern zdali sprawę 
z swych studjów i spostrzeżeń kolejno 
inż. Studnicki, inż. Zawadzki i Dr Som- 
nicki, uzasadniając wniosek magistratu.

Z szeregu odczytanych cyfr przyta­
czamy tylko odnoszące się do dwu pro­
tegowanych, względnie zwalczanych ofert 
a mianowicie firmy L. Zieleniewski i Ste­
phan Fröhlich-Klüpfel. _ I tak pierwsza 
z podanych firm projektuje urządzenia o 
wadze łącznej 169.800 kg. za cenę 391.222 
zł., zaś druga to samo o wadze 208.050 kg. 
za cenę 410.747 zł. Różnica wag między 
dwoma ofertami wynosi 39.150 kg., zaś 
cena 19.525 zł.

Różnica wag wynikła, według zdania 
znawców, głównie z powodu różnic w za- 
projektowywaniu i doborze materiałów 
transportowych. 1 tak WĄgą urządzenia 
transportowego o równej nośności wynosi 
u Zieleniewskiego 31.275 kg., zaś u firmy 
katowickiej 61.784 kg. Różnica nie jest 
umotywowaną i nie świadczy o wyższo­
ści technicznej urządzenia cięższego nad 
lżejszem. Niepotrzebne nagromadzanie 
materiałów, wybór ciężkich części żeliw­
nych w zamian za lekkie a wytrwalsze 
części z żelaza kutego, nie świadczą o 
technicznej doskonałości.

Jak dalece waga urządzeń nie idzie 
w parze z ich ceną i techniczną doskona­
łością, najlepszym dowodem jest fakt, 
wspomniany na radzie przez referenta, że 
firma Zieleniewski gotową jest zbudować 
rzeźnię o wadze 40.000 kg. cięższą we­
dług starych wzorów przy nieznacznej, 
bo niecały jeden procent wynoszącej 
zwyżce ceny.

Firma Zieleniewski w zaprojektowaniu 
zbliżyła się najbardziej do renomowanej, 
o światowej sławie firmie Skoda w Pilznie.

W ofercie potrzebne były tylko nie­
znaczne, drugorzędnej wartości poprawki, 
jak zastąpienie lakiem, ocynkowaniem 
w ogniu, zwiększenie ilości haków w boj- 
ni bydła drobnego i t. d.

W dniu 13 kwietnia b. r. o godz. 8 
odbędzie się na targowicy miejskiej 
w Tarnowie sprzedaż wybrakowanych 
koni wojskowych, oddziałów stacjono­
wanych w Tarnowie.

Licytacja jest publiczna, bez ograni­
czenia.

Tarnów, dnia 29 marca 1928.
Komendant garnizonu: 

(—) Dragat, pułkownik.

Rozplanowanie budynków ściśle we­
dług podanego przez magistrat szkicu ulec 
musi pewnym modyfikacjom.

Celowość konstrukcji, lekkość jej, do- i 
stosowanie do potrzeb, dobór materiałów, 
stawiają urządzenie projektowane przez 
Zieleniewskiego na pierwszym planie — | 
i to tylko skłoniło znawców do oświad­
czenia się za tą firmą.

Dodać też należy, żc firma Zieleniew­
ski zdobywa sobie naczelne miejsce 
w szeregu firm, rzeźnie budujących.

I tak zbudowała ona w ostatnich cza­
sach rzeźnie w Radomiu, Lublinie i Kró­
lewskiej Hucie, a ma na warsztacie urzą­
dzenia dla Torunia, Pucka, Kępna, Mysło­
wic, Licbarku, Dębicy i Krakowa (prze­
budowa). Widocznem więc jest, że za­
ufanie do firmy Zieleniewski jest ogólne 
i ogarnia wszystkie połacie naszego kraju.

Firma Stephan Fróhlich-KIiipfel zbu­
dowała, a względnie rozbudowała zale­
dwie jedną rzeźnię w Katowicach.

Urządzenia fabryczne firmy Zieleniew­
ski, jedne z największych w Polsce, dobór 
specjalistów i pracowników, doświadcze­
nie techniczne, są wystarczającą rękoj­
mią, że gmina dostanie towar pierwsze/ 
jakości, dostosowany ściśle do potrzeb.

Dodać należy, że całość, z wyjątkiem 
kompresorów, które muszą być z Niemiec 
lub Czech sprowadzone, wykonaną bę­
dzie bezsprzecznie w kraju, z polskie*  
materiałów i przez polskich robotników.

Dyskusja, jaka się nad sprawą ofert 
wywiązała, świadczyła w wielu wypad­
kach o pewnem pomięszaniu pojęć.

Chwilami odnosiło się wrażenie, że nie 
jest to zwykła rozprawa ofertowa, w któ­
rej strona zamawiająca zastrzega sobie 
współpracę ze stroną wykonującą i do­
strzeżone usterki usuwa, dążąc do uzy­
skania najlepszej całości, ale sąd konkur­
sowy.

A więc wyglądało to tak, jakby znaw­
cy, mający za sobą wieloletnie doświad­
czenie techniczne i dokładną znajomość 
przedmiotu, mogący na zawołanie cyto­
wać szeregi cyfr, zalety poszczególnych 
systemów i konstrukcyj — zeszli się, by 
wydać osąd, które opracowanie zasługuje 
na pierwszą nagrodę.

Dyskusja, urozmaicona odczytywaniem 
zagadkowych telegramów (zresztą bardzo 
naiwnie zredagowanych i obliczonych na 
dużą łatwowierność), pism i t. d., została 
wkońcu odroczoną na przeciąg paru dni.

Czas więc jeszcze do namysłu.
Sądzimy jednak, że rada, która w tej 

sprawie zbierze się w niedalekiej przy­
szłości, przyłączy się w większości do 
zdania magistratu, które uważamy za ro­
zumne i podyktowane najlepszą wolą do­
brego służenia miastu.

Firma Zieleniewski daje najwięcej gwa- 
rancyj, że oferowany przez nią objekt bę­
dzie ostatnim wyrazem techniki, że funk­
cjonować będzie sprawnie i trwale ku po­
żytkowi mieszkańców naszego grodu.

Nie wolno też zapominać, że cena urzą­
dzeń jest najniższą i że będzie to bez­
sprzecznie twór mózgów i rąk polskich, 
czego o innych firmach, wedłng ścisłych 
informacyj, jakie posiadamy, powiedzie*  
nie możua. ..»



SŁOWO TARNOWSKIE 3

Pożyczki miejskie 
a inwestycje.

Miasto Tarnów zaciągnęło dwie długo­
terminowe pożyczki w łącznej sumie 
około 4 miljony złotych, które zużyte być 
mają na specjalne cele iwestycyjne, a to 
na budowę rzeźni, hali targowej i na roz­
budowę elektrowni.

Suma na pierwszy rzut oka prawie 
przerażająca ze względu na stosunki fi­
nansowe miasta i w perspektywie konie­
czności spłacania tych długów. Stąd to 
słyszeć się nawet dają (utyskiwania na 
zbyt wielką pochopność do zaciągania 
długów, podyktowane jednakże przede- 
wszystkiem obawą na podniesienie się 
wskutek tego ciężarów przez ludność na 
rzecz miasta opłacanych. Obawy te jed­
nak są zupełnie płonne i bezpodstawne.

Przedsiębiorstwa, które z zaciągniętych 
pożyczek mają być już wkrótce, bo już 
w roku bieżącym uruchomione, są w ten 
sposób pomyślane, że same przez się, t. j. 
z własnych dochodów muszą się amorty­
zować i oprocentować, a nawet muszą 
dać miastu pewien dochód, tak, że z po­
wodu tego ludność miasta na żadne nowe 
ciężary ani opłaty narażoną być nie może 
i nie będzie, a przedsiębiorstwa te podnio­
są jedynie znacznie kulturę i hygienę mia­
sta, pozwolą bowiem na większe skon­
centrowanie kontroli przy utrzymaniu 
czystości artykułów wprowadzonych 
w obrót, a także na przeciągnięcie kon­
troli co do ich jakości.

Jakiegokolwiek obciążenia ludności 
miasta z powodu zaciągniętych pożyczek 
należy się tern mniej obawiać, że uru­
chomić się mające w roku przyszłym fa­
bryki związków azotowych opłacać będą 
na rzecz miasta znaczne sumy podatku 
obrotowego, co dochody miasta znacznie 
wzmoże.

Jeśli się nadto zważy, że przy budowie 
znacznych przedsiębiorstw znajdą pracę 

• zajęcie, a tern samem zarobek różne ka­
tegorie ludności i przedsiębiorstw w mie­
ście, że zatem te kilka miljonów złotych 
mahoue siŁ. między ludnpść miasta, na­
leży się jedynie cieszyć, że obecni wło­
darze miasta dali inicjatywę i wprowadzili 
W czyn tak wielkie, a dla miasta pierw­
szorzędne znaczenie mające przedsię­
biorstwa, które miasto stawiają w rzę­
dzie wielkich i kulturalnych miast. Miasto 
idzie rzeczywiście wieikiemi krokami 
naprzód.

Kilkakrotnie była także poruszana 
myśl stworzenia własnej betoniarni dla 
wyrobu w szczególności płyt na chodniki. 
Rzecz ta powinna być także możliwie 

najprędzej zrealizowaną, a z pewnością 
miastu sowicie by się opłaciła.

Kwestia uregulowania i uporządkowa­
nia ulic i chodników jest u nas dopiero 
W stadjum zapoczątkowania i pod tym 
Względem jest u nas do zrobienia 
leszcze bardzo dużo, prawie wszystko; 
nie ulega zatem żadnej wątpliwości, że 
urządzenie własnej betoniarni dla wyro­
bu chodników, snrawę tę popchnęłoby ra­
źnie naprzód, a dla miasta okazałoby się 
nader korzystnem. — Uregulowanie «iic 
i chodników i należyte oświetlenie mia­
sta, które dzisiaj jest jeszcze bardzo sła­
be, nawet w centrum miasta, oto dwie 
jeszcze kwestje, któremi zarząd miasta 
serdecziic i troskliwie zająć się wli.ei.

Weka.

Na jakich warunkach Bank 
Gospodarstwa Krajowego 

udziela pożyczek hipoteczn.
Bank Gospodarstwa Krajowego udziela 

obecnie długoterminowych pożyczek wła­
ścicielom realności w formie swoich 8-pro- 
centowych obligacyj. Pożyczki udzielane 
są do wysokości połowy wartości realno­
ści miejskich. Oszacowania dokonuje sam 
Bank. Pożyczki udzielane są tylko na 
pierwszą hipotekę.

Termin spłaty tych pożyczek amorty­
zacyjnych, spłacanych w dwóch ratach 
Półrocznych, wynosi 12 i pól, 20, a wyjąt­

kowo 36 lat. Oprocentowanie łącznie 
z amortyzacją wynosi przy 12 i pól let­
nich pożyczkach 4 i pół procent, przy 
36 -letnich 3.8 procent. Ponadto przy każ­
dej racie płaci się dodatek administracyj­
ny w wysokości jednej czwartej procent.

Nieostemplowane podania celem uzy­
skania takiej pożyczki wnosić należy oso­
biście, pocztą, albo przez oddział Banku 
do Wydziału Kredytu Długoterminowego 
B. G. K. w Warszawie. W podaniu należy 
podać dokładnie wysokość i termin żąda­
nego kredytu, oraz należy ściśle oznaczyć 
cel, na jaki pożyczka ma być użyta.

Do podania należy dołączyć:
1) nowy wyciąg hipoteczny;
2) bieżącą polisę asekuracyjną;

Z chwili
Komitet obchodu imienin Marszałka 

Piłsudskiego w Tarnowie, tą drogą składa 
gorące podziękowanie wszystkim PT. wy­
konawcom, którzy raczyli wziąść udział 
w uroczystej akademji w dniu 18 marca, 
a w szczególności p. hr. Zborowskiej, p. 
Silbigerowej, prof. Rybczyńskiemu, Tuka- 
czowi i Gorzejowskiemu, kapelmistrzowi 
Czapskiemu, oraz Towarzystwu Muzycz­
nemu i orkiestrze 16 p. p.

W sprawie sprostowania, nadesłanego 
przez p. Wertza, dyrektora szkoły do­
kształcające im. Brodzińskiego, stwierdza­
my, że wyczerpujące wyjaśnienie sprawy 
przez dyrektora Wertza usuwa stanowczo 
zarzut nielojalności w stosunku do uroczy­
stości w dniu 18 i 19 marca, czemu re­
dakcja pragnie dać wyraz.

Przyjmowanie nowych pracowników 
do państwowej fabryki związków azoto­
wych w Świerczkowie.

Dnia 29 marca b. r. odbyła się w Ra­
dzie powiatowej, pod przewodnictwem p. 
starosty Krupińskiego konferencja, na któ­
rą zostali zaproszeni pp. Marszałkowie/, 
Żarek, Nakończy Jan i Turek Władysław, 
jako przedstawiciele tutejszych Związków. 
W związku z rozpoczęciem robót w Dą­
brówce załatwiono definitywnie kwestję 
przyjmowania nowych robotników. Przy­
jęto zasadę, że przyjmować się będzie ro­
botników fizycznych od 20 do 40 Jat ży­
cia. Ze względu na wielkie Zapotrzebowa­
nie, bo około 2000 robotników, przyjmo­
wanie to odbędzie się w czterech rów­
nych partiach, z tern, że pierwsza partja 
zostanie przyjętą już do 15 kwietnia.

Należy na tern miejscu podnieść za­
sługi p. starosty Krupińskiego, który spra­
wą bezrobotnych pow. tarnowskiego go­
rąco się zajął, czego wyraz dal w zastrze­
żeniu, by pierwszeństwo mieli poszukują­
cy pracy z powiatu tarnowskiego i to 
z pośród ludności najbiedniejszej.

Posiedzenie Rady miejskiej odbyło się 
dnia 26 b. m. o godz. 6 popol. Przedmio­
tem obrad była sprawa rzeźni miejskiej, 
mianowicie decyzja, której z oferujących 
firm oddać jej budowę.

Na innem miejscu obszernie o tern pi- 
szemy, tu pragniemy tylko zaznaczyć, że 
rada ponownie wykazała, że składa się 
częściowo z ludzi, których interesy i do­
bro miasta mało obchodzą. Jeśli bowiem 
w tak ważnej dla miasta sprawie z tru­
dem zdołano ściągnąć na magistrat ledwo 
większość rady i to w godzinę po termi­
nie rozpoczęcia posiedzenia, to trudno so­
bie to inaczej tłumaczyć.

Przywrócenie urzędu celnego. W Tar­
nowie z powrotem został przywrócony 
urząd celny i wkrótce urzędowanie się 
rozpocznie. Jest to wielka dogodność dla 
tutejszych kupców', którzy z wielką rado­
ścią przyjmą niezawodnie tę wiadomość.

O połączenie z fabryką azotniaków 
w świerczkowie. Ze wszech miar wska- 
zanem by było uruchomienie połączenia 
autobusowego między miastem a fabryką 
azotniaków w Świerczkowie. Równocze­
śnie zyskałby Tarnów porządny most na 
Białej, którego brak tak dotkliwie daje się 
odczuwać. Most szosowy tak daleko jest 
położony od nowej arterji, że na dostanie 
się z miasta do fabryki potrzeba bez mata 
dwa razy więcej czasu.

3) potwierdzenie podatków od nieru­
chomości,*  poświadczone przez władzę po­
datkową;

4) dokładne zestawienie długów, cią­
żących na realności;

5) kopię mapy katastralnej, potwier­
dzoną przez zaprzysiężonego geometrę;

6) dokładny wykaz mieszkań, ubika- 
cyj, lokatorów i wysokości płaconego 
przez nich czynszu.

Należy przygotować plany realności 
i okazać je urzędnikowi Banku, który 
zgłosi się celem szacowania.

W razie aprobowania pożyczki, za­
strzega sobie Bank termin jej wypłaty na- 
wet jeżeli dotycząca promesa została już 
wydana.

bieżącej.
Możeby miarodajne czynniki o tern po­

myślały.
Chleb tańszy w Tarnowie niż w Kra- 

wie. Na skutek interwencji p. starosty i p. 
burmistrza cena chileba białego została 

ustalona na 64 gr. za klg., gdy tymczasem 
w Krakowie kosztuje 1 kg. chleba 65 gr. 
Podkreślić tu należy obywatelskie stano­
wisko piekarzy tarnowskich, którzy mimo 
zwyżki cen mąki potrafili powyższą cenę 
chleba utrzymać.

Jeszcze w sprawie rzeźni. Magistrat 
delegował inż. Studnickiego do Lwowa, 
celem przedłożenia ofert na rzeźnię miej­
ską do zbadania pod względem technicz­
nym przez profesorów politechniki lwow­
skiej.

Jak walczy się w Tarnowie z choroba­
mi zakaźnemi? Jeden z lekarzy stwier­
dziwszy u pewnej rodziny wypadek 
szkarlatyny .doniósł o tern miejskim wła­
dzom sanitarnym. Wkrótce zjawił się 
woźny miejski i na drzwiach mieszkania 
przylepił stosowną kartę. Gdy w parę 
dni później lekarz przyszedł odwiedzić 
chorego, ze zdziwieniem stwierdził brak 
karty ostrzegawczej przed chorobą za­
kaźną. Większe jednak jeszcze było jego 
zdziwienie, gdy się dowiedział, że to nie 
domownicy kartę zdjęli, ale ten sam wo­
źny, który z racji innego wypadku szkar­
latyny mając tam taką samą przylepić 
kartę, z braku blankietów tu kartę zdjął, 
by ją gdzieindziej zużytkować w obronie 
przed szerzeniem epidemji!

Z komisji cennikowej. W dniu 28 b. m. 
odbyło się burzliwe posiedzenie komisji 
cennikowej, na którem musiał interwenio­
wać p. radca Krupiński. Dzięki też jego 
staraniom piekarze uzyskali tylko niezna­
czną podwyżkę cen chleba, a mianowicie 
I grosza na 1 kg.

Akcję żywnościową dla bezrobotnych 
zamknięto dnia 20 b. m.

Pobór rocznika 1907, a nadto uznanych 
za czasowo niezdolnych rocznika 1906 
i 1905 odbędzie się w czasie od 4 maja 
do 15 czerwca.

Zmniejszenie bezrobocia. W dniach 
ostatnich przyjęto na budowę fabryki pod 
Swierczkowem przeszło 1000 osób.

W niedzielę dnia 1 kwietnia odbędzie 
się zebranie członków Partji Pracy.

Związek Zawód. Rob. Rolnych odbył 
w dniu 25-go marca zebranie, na którem 
przemawiał p. J. Metryka, zachęcając 
obecnych do organizowania się przy PPS. 
i do wciągania do pracy młodzieży wiej-
skiej.

Zebranie emerytów cywilnych, woj­
skowych i pracowników państwowych 
odbyło się dnia 25 b. m. w sali Gwiazdy. 
Zebranie zagaił prezes Starzyk. Po przed­
łożeniu sprawozdania kasowego, uchwa­
lono ustępującemu Zarządowi udzielić
absolutorjum, a następnie przystąpiono do 
wyboru nowego Zarządu. Wybrano: pre­
zesem p. Janę Kazimierza, wiceprezesem 
Jellinka, sekretarzem Olszańskiego.

Następnie uchwalono szereg rezolucyj, 
mających na celu poprawę bytu material­
nego członków Stowarzyszenia.

Tyfus plamisty. W jednym domu koło 
warsztatów kolejowych zanotowano wy­
padek tyfusu plamistego. W związku 
z tern przyjechał z Krakowa wojewódzki 
inspektor sanitarny, który wydal odpo­

wiednie zarządzenie, zmierzające do stłu- 
mienia epidemji.

Ujęcie niebezpiecznej szajki kasiarzy. 
Dzięki energji naszych władz bezpieczeń­
stwa, została ujęta szajka niebezpiecznych 
kasiarzy, która przyjechała na gościnne 
występy w nasze strony. Szajka poszu­
kiwana jest już od dłuższego czasu przez 
policję kryminalną Nowego Sącza, gdyż 
w ostatnich czasach dokonała tam kilka 
znaczniejszych kradzieży. Przy areszto­
wanych (jeden w Tarnowie, dwaj w Tu­
chowie) znaleziono najnowsze modele na­
rzędzi kasowych i broń palną.

Bigos Witosowy.
Jeszcze jedna próbka logiki piastowców.

Kto jak kto, ale chyba Witos ma naj­
mniej powodów do tego, by być zado­
wolonym z ostatnich wyborów. Nie mo­
żna się więc dziwić, że to swoje niezado­
wolenie wyładowuje pod różnemi posta­
ciami na łamach swoich pisemek.

W ostatnim numerze „Woli Ludu“, 
w artykule wstępnym omawiając rezul­
taty wyborów, p. A. N.:

„W trzecie zaś wybory zostały 
wprowadzone sposoby i środki do­
tąd niespotykane, a mające na cel» 
pokierowanie glosowaniem według 
z góry określonego i narzuconego 
planu. Z jednej więc strony była 
przemoc, siła, terror i nakazy, a 
z drugiej stanowczość, dzielność 
i stałość przekonań“.

Niewierny, gdzie tam piastowcy my­
szkowali za terrorem, gdzie go znaleźli, 
bo naprzekór ich twierdzeniom szeroki 
ogół społeczeństwa stwierdza zupełnie 
coś odmiennego, — że właśnie terroru 
nie było.

Nietylko nie było terroru, ale nawet 
żadnego, najmniejszego nacisku na głosu­
jących.

Jak to obecnie w praktyce wyglądać 
będzie, zobaczymy.

Dalej czytamy:
„Wynik wyborów jest nam już 

dokładnie wiadomy.
Sprawił on w gruncie rzeczy 

duże rozczarowanie wszystkim (?) 
i zniechęcił do tego stopnia, że zak­
łamała się wiara w społeczeństwie 
w możność wyjaśnienia na dotych­
czasowej drodze stosunków poli­
tycznych i wpływów poszczegól­

nych grup“.
Zdaje się, że wynik wyborów przy­

niósł rozczarowanie, ale tylko Chjeno- 
Piastom. Przeliczyli się, bo liczyli na wię­
ksze obałamucenie mas chłopskich.

Załamała się wiara w p. Witosie! — 
Także trzeba przyznać rację i dziwić się 
nie można. Sejmowładztwo już pogrzeba­
liśmy i jeśli do obecnego sejmu przyjmu­
jemy „Piasta“, to zostawiamy im tylko 
rolę pokutników, którzy oby z tej pokuty 
nabrali hartu, a oczyszczeni z brudu oby 
stanęli przy warsztacie pracy twórczej 
koło państwa.

Dla orientacji, jak usiłują niedorozwi­
nięci politycy z pod znaku p. Witosa tu­
manić swoich wyznawców, cytujemy dal­
szy ustęp z omawianego artykułu:

„Sejm powinien być instytucją 
prawodawczą i kontrolującą rząd, 
zdolną do pracy twórczej, konse­
kwentnej, programowej i planowej, 
A do tego potrzebna jest dobrana 
większość, bo nikt dotąd w polity­
ce lepszej dla ludu rzeczy, sprawie­
dliwszej i mądrzejszej nie wymyślił 
przez przeciąg ubiegłych wieków“.

Tu wychodzi szydło z worka: „Sejm
powinien... i t. d.“

A co dotąd, właśnie dzięki p. Witoso­
wi, czynił? Czem się zajmował? Intere­
sami pokątnemi! Nabijaniem pieniądzm? 
kieszeni swoich posłów!

Dobrze, że się przynajmniej witosowcy 
teraz przyznają, że chcą stanąć do pracy 
twórczej w sejmie. Zobaczymy!

Ale jedno musimy zaznaczyć, że przy 
najlżejszych próbach pracy partyjnej 
(„nietwórczej“) przypomnimy im ich wła­
sne powiedzenie. Dęty.
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powyższemi objął łaskawie 
p. wojewoda krakowski L.

odbędą się w dwóch konku-

Ostatnie wiadomości Pata.
Ogólno strzeleckie zawody narciarskie 

w Zakopanem.
PAT donosi: W dniu 31 b. m. i 1 kwiet­

nia b- r. odbędą się pierwsze ogólno strze­
leckie zawody narciarskie o mistrzostwo 
Związku na rok 1928 w Zakopanem. Nad 
zawodami 
protektorat 
Darowski.

Zawody
rencjach: biegu 18 km., który odbędzie 
-się dnia 31 b. m. o godzinie 13 startem 
z Hali Gąsienicowej. W dniu 1 kwietnia 
odbędzie się na specjalnie na ten cel przy­
gotowanej skoczni na Kalatówkach kon­
kurs skoków. Wieczorem w tymże dniu 
o godzinie 18 odbędzie się w dworcu ta­
trzańskim uroczyste rozdanie nagród.

Do zawodów w konkursie dopuszczeni 
są jedynie członkowie Związku Strzelec­
kiego, zgłoszeni uprzednio w komendzie 
Okręgu krakowskiego (ul. Floriańska 53),

względnie w dniu 30 i 31 u dyżurnego 
Zw. Strzeleckiego na dworcu kolejowym 
w Zakopanem. Poza konkursem dopusz­
czeni są wszyscy członkowie Stowarzy­
szeń i Hufców P. W., po złożeniu wpiso­
wego w kwocie 1 zł. i zgłoszeniu swego 
udziału jak wyżej.

Zniesienie wielożeństwa w Albanii.
Tirana. PAT. Senat albański przyjął 

wczoraj nową ustawę o małżeństwie. Za­
kazuje ona wielożeństwa. Mahometanom 
będzie dozwolone żenić się z prawosław- 
nemi i katoliczkami.
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| | Stalą egzystencję j j 
• • Wysoką prowzję • • 

osiągną ruchliwi zastępcy przez 
odwiedzanie prywatnej klienteli 

Zgłoszenia skierować: Paul Berger 
Wien II. Praterstrasse 13. Lloydhof

Czytajcie i rozpowszechniajcie „Słowo Tarnowskie“.

Biuro architektoniczne i budowlane 

Inż. EDWARDA OKONIA 
architekty

w Tarnowie, ni. Przecznica Chystowska 6 lp. 
Telefon 236. Telefon 236.

wykonnje

p any, kosztorysy, oszacowania, obliczania sta­
tyczno i budowy kościołów, dworiw, szkół, ple- 

banji, domów mieszkalnych, budynków 
fabrycznych, zabudowań gospodar­

czych, wystaw sklepowych 
i wszystkich robót w zakres 

budownictwa wchodzących.

ladbudowy i przebudowy domów oraz poje­
dynczych mieszkań wykonuje się na dorodnych 

warunkach zapłaty. Oszacowania uskutecznia 
sif dla banków, sądu i urzędu skarbowej.
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Browar R. X. Sanguszki
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Zdrój tarnowski
Piwo bawarskie
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Miejski Zakład instalacji wodociągowych 
przy Zakładzie wodociągowym 
ul. Prezydenta Narutowicza (dawniej Strusina) 2 

wykonuje: 

nowe urządzenia wodociągowe do­
mowe, jakoteż i naprawy tychże.
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J Ludwik Szadziński 
| Hurtowna sprzedaż soli 
| Tarnów, Bernardyńska 23.
I poleca s ó 1 jadalną, 0 warzonkę, bydlęcą,I
g sól przemysłową.
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■ Gaz, to oszcz ęd ność
jj Tylko ten, kto nieuważnie gotuje,
2 może narzekać, że gaz jest drogi. 
~ Aparaty (kuchnie, kuchenki, piece i t. d.) utrzymuje na składzie 

Gazownia miejska w Tarnowie♦
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NA WIELKI TYDZIEŃ 
wyborny śledź marynowany z sa­
łatką jarzynową lub francuską, 
prócz tego znane z dobroci śledzie 
pocztowe, matjasy i inne poleca: 
A. Paluch, Tarnów, Katedralna 3.

Kosztorysy na kompletne urządzenia gazowe bezpłatnie. g™ I

Komitet sprowadzenia Zwłok
Gen. Józefa Bema do kraju

•wydał

reprodukcje portretu Bohatera, pendzla S. Fel- 
sztyńskiego, oraz drugie wydanie broszury L. 
Naimskiego p. t.: „GENERAŁ JÓZEF BEM”, 
(szkic biograficzny) które to wydawnictwa są 
do nabycia w księgarniach i sklepach papieru.
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| Ludwik Szadziński i S. Temmer |
8 " ' ----- -

pozeca:
| cukier kryształowy r kostkowy po cenach przystępnych. |

Hartowna sprzedaż cukru, Tarnów, ul. Bernardyńska 1.23. 8
poleca: 8

Ucznia do praktyki 
przyjmie Zakład instalacyjny 
dla wodociągów, centralnego 

ogrzewania i gazu

S. Warenhaupt, Tarnów,
Mała Strusina 25. — Tel. 280.

Cukiernia
Skolimowskiego

Tarnów.

PRENUMERATA WYNOSI: Miesięcznie z przesyłką pocztową 90 gr. kwartalnie, 2'50 zł., półrocznie 5 zł., rocznie 10 zł. 
CENY OGŁOSZEŃ: \/w strony 3 zł., Yes-str., 5 zł., Via str. 10 zł., 1/a str. 18 zł., % str. 32 zł., 1/2 str. 60 zł., i/i str. 120 zł. 
Zastrzeżenie miejsca 50% drożej. — Drobne ogłoszenia za słowo 20 groszy. — Dla poszukujących posad 50% zniżki.

Wydawca: Komitet Redakcyjny. Redaktor naczelny i odpowiedzialny; Prof. Adolf Kargoł. Druki« m J. Pisza w Tarnowie, pod zarządem St. Starestki.


